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Przyjazd p. ministra Prystora do Łodzi 
nastąpi w dniu 22-go b. m. 


Związki zawodowe opracowały memorjały — Czy zostanie zwiększona liczba godzin pracy? 


„ Jak już donosiliśmy przed paru dniami, 
specjalna delegacja robotnicza związku 
„Praca“ z posłem Waszkiewiczem na czele, 
była przyjęta przez p. ministra Pracy 
któremu przedłożyła rnemorjał, wskazując 
w nim na krytyczne położenie kłasy ro- 
potniczej w Łodzi i okręgu, w związku z 
panującym w przęmyśle łódzkim kryzysem 
oraz domagając się wypłacenia zasiłków 
tak zwanym półrobotnym, których zarob- 
ki nie wystarczają na' najskromniejsze po- 
trzeby, Dalej delegacja wskazała na strasz- 
ne warunki mieszkaniowe, w jakich 
znajdują się szerokie rzesze robotnicze, 
jak również wskazała na niedomagania 
ustawodawstwa w zakresie ubezpiecze- 
mia robotników ua wypadek choroby, 
EDI R TREOKCZBE KTG 1 PÓ PPYOSOZSTDÓE DZI 

10-lecie wyzwolenia 
Bydgoszczy 
imponująca manifestacja uczuć 
` patrjotycznych 
BYDGOSZCZ 19.1. Dzisiejsze uro 
żzystości 10 rocznicy wyzwolenia Byd- 
goszczy z pod jarzma obcego zamieniły 
się w imponującą manifestację uczuć pa- 
trjotycznych ludności bydgoskiej, W 
świątyniach odbyły się uroczyste nabo- 
żeństwa. 

~ Po nabożeństwie w miejscowej farze 
dokonano poświęcenia wmurowanej na je 
dnej ze ścian ratusza tablicy pamiątko- 
wej. 

O godzinie 11,30 odbyło się na rynku 
„powtórzenie niezapomnianej chwili wej- 
ścia przed 10 laty pierwszych oddziałów 
Wojska Polskiego do miasta. Wkracza- 
jące wojska witane były hymnem naro- 
dowym oraz entuzjąstycznemi okrzyka- 
mi ludności. W czasie wkraczania wojsk 
szybowały nad miastem samoloty woj- 
akowe. Z trybuny przemawiał dr. Biziel, 
wzmosząc okrzyk na cześć Najjaśniejszej 
Rzeczypospolitej i Prezydenta Mościckie- 
go. Następnie d-ca 15 dywizji piechoty 
gen. Thomme podkreślił w silnych sło- 
wach wielkie zasługi dla  Niepodle- 
głości Ojczyzny Marszałka Piłsudskiego. 
Q godzinie 18 odbyła się defilada, którą 

w otoczeniu przedstawicieli władz przy- 
jat inspektor armji gen. Norwid Neuge- 
bauer. Z nastaniem zmroku miąsto tonę- 
ło w powodzi świateł. Uroczystości za- 
kończyło przedstawienie galowe w Te- 
atrze Miejskim (PAT) 


Biżuterja wartości 200000 zł. 


łupem zuchwałych kasiarzy 
WARSZAWA 19, i. Dziś rano doko- 
nano miedzy godz. 9-tą a 10-tą min. 30 
niezwykle zuchwałego włamania do skła- 
du jubilerskiego Edwarda Jagodzińskiego 
przy ul. Nowy Świat Nr. 61. Dozorca do- 
mu Adam Janiak o 9 sprawdzał zamki. 
Gdy o godz. 10,30 zajrzał on do magazynu 
zauważył gęsty dym oraz wyłamane przy 
drzwiach wejściowych kraty. Jak się oka- 
zało sklep obrabowano doszczętnie. Ka- 
sę włamywacze rozpruli specjalnym. apa- 
ratem. Łupem złoczyńców padło 10 tys. 


gotówką oraz cała biżuterja wartości 200 
tysięcy złotych. Dochodzenie policyjne u- 
stało, iż włamania dokonała szajka mię- 
dzynarodowych włamywaczy, 
„Dochodzenie. trwa. (PAT) 


kasiarzy, 


tak że bezrobotni, wskutek przedłuża- 
nia się bezrobocia, pozbawieni są zupeł- 
nie opieki lekarskiej. 

W kiłka dni potem, przez pana ministra 
zostały przyjęte dełegacje wielkiego i 
średniego przemysłu łódzkiego, które 
także przedłożyły p. miu. Prystorowi swe 
postulaty, wskazując na zastój, brak środ- 
ków płatniczych, przyczem niedomagania 
te zdaniem ich, wypływają z drożyzny 
produkcji, wywołanej zbyt ograniczoną i- 


łością godzin dnia roboczego, wobec cze- 
go proszą o przedłużenie dnia pracy do 10 
godzin. 

Pan minister po zapoznaniu się z po- 
stułatami obu stron, zasięgnął opinii u 
odnośnych czymników lokalnych, tak więc 
z Urzędu Wojewódzkiego, Inspektora Pra- 
cy, poczeni powziął decyzję zbadania o- 
sobiście sprawy na miejscu,  zapowia- 
dając przyjazd swój do Łodzi na dzień 20 
b. m. Jak się jednak dowiadujemy z wia- 


Wielkie dzieło 
Drugi dzień pobytu P. Prezydenta Rzplitej 


w Mościcach 
MOŚCICE 19.1. Dzień dziesiejszy po-,w Nowej Katedrze. 


bytu swego w Mościcach Pan Prezydent 
Rzeczypospolitej poświęcił całkowicie 
szczegółowetnu zwiedzeniu fabryki Związ 
ków Azotowych, zaznajamiając się z jej 
urządzeniami technicznemi, oraz konfe- 
rencją z zarządem i kierownikami po- 
szczególnych działów produkcji. Przed 
tem Pan Prezydent udał się do pobliskie- 


go Tarnowa, gdzie wysłuchał Mszy Św. 


Po nabożeństwie Pan Prezydent że- 
gnany hymnem narodowym udał się do 
biskupa Wałęgi, poczem. powrócił do Mo- 
ście. 

Po obiedzie w ścisłem gronie Pan Pre- 
zydent Rzeczypospolitej w towarzystwie 
ministra Kwiatkowskiego wyjechał z 
Moście. 

G——— 


rygodnego źródła, przyjad swój do Ł2- 
dzi p. minister Prystor odroczył do dns 
22 b. m. 

W dniu 22 b. m. minister Pracy i Opie 
ki Spolecznej, przyjedzie do Łodzi w ta- 
waczystwie Głównego łuspektora Pracy 
inż, Kiotta, przedstawiciela Min. Przemy- 
sly i Handlu p. Okoszyńskiego. 

W związku z przyjazgam p. min. Prys 
stora, zapowiedzianych jest kilka konie- ' 
reacyj z przemysłowcami poszczególnych 
gaięzi wytwórczości włókienniczej, oraz 2 
przedstawiciełami związków zawodowych 
robotników, które przygołowały adpo- 
wiednie memorjały, celem przedłożenia ich 
9. min. Prystorowi. 

Czynnikom rządowym chodzi © zapa 
bieżenie dalszej redukcji w przemyśle któ- 
rej zdaniem sfer przemyslowych naszego 
miasta ma zapobiec zwiększenie iłości go- 
dzin pracy. 

To też głównym punktem badań dela 
gacji rządowej będzie kwestja, czy faks 
tycznie zwiększenie godzin pracy przyczy= 
wi się do złagodzenia kryzysu w przes» 


śle. 


Precz z bolszewizmem w teatrze! 


Skandal w Teatrze Miejskim 
Bomby łzawiące na „Cyjankali* 


Omawiając sensacyjno-brukową © Sztu- 
kę Wolfa „Cyjankali** wyraziliśmy najwyż- 
sze zdziwienie, że Teatr Miejski rzecz po- 
dobną odważył się wystawić. 

Ani bowiem ordynarnie przeprowadzo- 


ny problem legalizacji, poronień, ani 


przedewszystkiem bolszewickie tendencje 
„Cyjankali* nie predystynują utworu tego 
na wystawienie go na 
subwencjonowanej, reprezentacyjnej 
scenie. 
Recenzję naszą zamknęliśmy zdaniem: 


Rokowania w sprawie reparacyj wschodnich 
doprowadziły do różnicy zdań poszczególnych państw 


WIEDEN, 19.1. Sprawozdawcy pism 
tutejszych donoszą z Hagi, że przy koń- 
cowych rokowaniach w sprawie repara- 
cji wschodnich doszło do wieikiej scysji 
między delegatami poszczególnych 
państw, przyczem w szczególności zazna- 
czyły się różnice zdań między Anglją, 
Francją i Włochami. 

Różnice zapatrywań wynikły na tle 
gwarancji, które mają być udzielone 
przez wielkie mocarstwa Małej Entencie, 
w kwestji spełnienia jej pretensji przez 
Węgry. 4 

Włoski minister finansów oświad- 
czył, że Włochy nie mogłyby się zgodzić 
na koncesje, jakie mocarstwa chcą przy- 
znać Małej Entencie. Snowden poparł 
stanowisko Włoch, co doprowadziło do 
silnego starcia między Snowdenem, jugo 
słowiańskim ministrem Spraw Zagrani- 
cznych, Marinkowic'em. 

Obecnie toczą się rokowania w tym 
kierunku, aby mocarstwa wyłączyły kwe 
stję austrjacką i bułgarską z całego kom- 
pleksu spornych kwestji, a już teraz u- 
dzieliły Austrji pełnej swobody w dzie- 
dzinie finansowej. 

Dziś późnym wieczorem toczą się dal- 
sze rokowania z Węgrami. Należy. przy- 


puszczać, że uda się nakłonić- państwa 
Małej Ententy do warunkowego podpisu 
protokułu końcowego Oczekuje się, że 
delegacja austrjacka odniesie pełny suk- 
ces, oraz że sprawa Austrji zostanie defi 
nitywnie wyłączona z kompleksu repa- 
racji wschodnich. 

CEAT VSAA RREN I TEA O EE 


Zuchwały napad 
na heskiego, ministra spraw 
wewnetrznych 

BERLIN, 19.1. Niewykryci dotych- 
czas sprawcy dokonali dziś w południe 
zuchwałego napadu na heskiego ministra 
Spraw Wewnętrznych. 

Napastnicy zaatakowali samochód, w 
którym znajdował się minister z kilku 
urzędnikami. Ministrowi i urzędnikom, 
towarzyszącym mu, udało się zbiec i u- 
kryć. Napastnicy rozbiwszy samochód i 
zabrawszy teki z papierami, uciekli. 

"" Przypuszczają, że chodzi tu o akt 
zemsty ze strony komunistów z powodu 
ostatnich interwencji policji w czasie de- 
monstracyj komunistycznych. 

(PAT) 


„W imieniu publiczności, która dë 
tychczas uważała teatr za „świątynię szt: 
ki“ a nie zasklinikę położniczą, zapytuje 
my Dyrekcję: 

Kiedy zostanie zdjęta z afisza poro% 
niona sztuka o poronieniach?' 

Wezwanie, naszego po obywatelsku 
myślącego pisma, zostało przez Dyrek* 
cję zbagatelizowane. 

A efextem tego skandal í 
jaki miał miejsce podczas wczorajszegó 
powtórzenia tej sztuki. 

Oto podczas trzeciego obrazu z 
rji teatru rzucone zostały 

bomby łzawiące, 
wywołując wielką panikę wśród zebra 
nych. 

Część publiczności zaczęła się tłoczyć 
przy drzwiach w  niesłychanem  podnie- 
ceniu, co zmusiło grających do chwilowego 
przerwania przedstawienia. 

Gdy ampułki z gazem łzawiącym sprząt- 
nięto, przystąpiono do kontynuowania 
widowiska. 

Niemniej znów przerwała ją demon- 
stracja grupy młodych ludzi, wznoszą- 
cych okrzyki: 

„Precz z bolszewizmem w teatrze!“ 
„Chcemy zdrowych sztuk, a nie zgnilizny 
na polskiej scenie 
Hańba dyrektorowi Adwentowiczowi 
Tu nie Bolszewja, ale Łódź 

i tym podobne. 

Zajście zlikwidowała policja odprowa 
dzając kilku z inicjatorów zajścia do ko 
misarjatu, celem spisania odpowiednieg 
protokułu. 

Do genezy skandalu tego powrócimy 
jeszcze w, najbliższym numerze „Hasła”. 


gale 
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Usilne zabiegi PPS. CKW. o interwen- 
tje ll-ej Międzynarodówki w wewnętrz- 
nych sprawach Polski — nie osiągnęły 
tymczasem, prócz niefortunnego artyku- 
łu p. Vanderwelde i nietaktów p. Locqui- 
ua, żadnych poważniejszych sukcesów. 

Obudziły natomiast czujność uczciwej 
śpinji zagranicznej, która imusząc przebi 
jać się przez las kalumnij i oszczerstw, 
wychodzących z obozu Il-ej Międzynaro- 
dówki, — nie zatraciła jednak ani rów- 
nowagi, ani trzeźwości sądu. Ten szczę- 
śliwy zwrot umysłów zawdzięcza Polska 
— wbrew intencjom panów z CKW. — 
właśnie „chytrej“ kombinacji wodzów z 
sescji polskiej Il-ej Międzynarodówki, po 
lezającej na tem, by kwestję polską wy- 
równać w jednej linji z państwami zwy- 
diężonemi, 

Fakt usilnych zabiegów PPS. CKW. 
s obcą ingerencję znalazł nieoczekiwane, 
ewoć miarodajne potwierdzenie w prze- 
mówieniu, wygłoszonem w sejmie cze- 
skóslowackim przez posła socjalistyczne- 
40, Leona Wintera. 

— „Poseł* Winter — pisze „Morav- 
sko-Sleźski Denik“ — przyznał, że w Pol 
ste soejaliści międzynarodwi . wywierają 
wpływ na rozwój wewnętrzno-polityczny, 
To oświadczenie potwierdza wszystkie 
akcje, które prowadzi I! Międzynarodów- 
ka w różnych państwach, aby podważyć 
systemy rządowe tych państw, gdzie so 
zjalua demokracja jest w mniejszości, 

W dalszym ciągu artykułu znajduje- 
my wyraźne aluzje do tego, iż, nie kon- 
tentując się sympiatjami p. Vanderwel- 
dego w Brukseli i p. Lecquina w Paryżu, 
— PPS. czyniła zabiegi również b» W 
Pradze czeskiej! 

„..Oczekujemy, że zwłaszcza czeskie 
stronnictwa obywatelskie — pisze dalej 
„Mr. SL Denik* — w parlamencie zawcza 
su unicestwią wszelkie próby socjalnych 
demokratów wciągania naszego państwa 
do międzynarodowej akcji Socjalistycz- 
nej, mniejsza o to, czy chodzi o to czy o 
inne państwo". 

Jeśli zkolei przejdziemy do metod, 
środków i sposobów, jakiemi operuje 
PPS OKW. ażeby „zainteresować” ża- 
granicę, to łatwo stwierdzimy, że pepeso 
wcy „postanowili w „oczach Zachodu“ 
przybrać na się bezmała postać „nieprze- 
jednanych a mężnych rewolucjonistów”, 
bądź też „męczenników idei socjalisty- 
cznej. 

Tak np. w „Robotniku* p. Niedział- 
kowski wiełekroć i wykrętnie tłumaczył 
sens tego, co należy rozumieć przez „lik- 
widację systemu pomajowego”. Było w 
tej interpretacji wszystko: i „moralność“ 
i „praworządność" i inne w tym rodzaju 
pięknie brzmiące frazesy. Ale nieświado- 
memu ponoć narodowi nie śmianó w re- 
dakcji „Robotnika“ wyłożyć jednak naj- 
tajniejszych pragnień partyjnych. 

Dla zagranicy — dzieła tego podjął 
się jakiś inny, nieznany korespondent 
socjalistyczny. W „Daily Herald“, a więc 
w organie Labour Party, ów pan „wyło- 
żył jasno” program PPS CKW., a wylo- 
żył w ten sposób, by partja „w oczach 
„łachodu” uchodzić mogła za  „prawdzi- 
wie bojową”, nieustępliwie. opozycyjną : 
wrogą wszelkiemu oportunizmowi... 

„Likwidacja systemu pomajowego — 
pisze on — to tylko grzeczna forma żą- 
dania, aby Marszałek Piłsudski sam wy- 
łączył się ze składu nowego gabinetu 
(„..that M. Piłsudski himself shall be 
sxcluded from the new Gabinet...*). 

Ale nawet i to niesłychane zuchwal- 
stwo, chcące... „wyłączyć* (!) Józefa Pił- 
sudskiego z uczestnictwa w rządzie pol- 
skim, wydawać mogłoby się. niewinnem 
błazeństwem w porównaniu z ohydą pro- 
wokacji, jakie w drodze korespondencji 
„słuźbowo-poufnej* dopuścili się ostat- 
io przywódcy PPS CKW w stosunku do 
własnego państwa, armji polskiej i po- 
wagi rządu polskiego. 

W grudniu ub. r. wystosowany został 
z podpisem pewnego wybitnego działacza 
PPS CKW do Sekretarjatu Il-ej- Między 
narodówki „ia ręce Fryderyka Adiera, 
list-raport, omawiający polskie stosunki 
wewnętrzne. W liście tym ów przywódca 
cekawistyczny, chcący uchodzić za po- 
ważnego i odpowiedzialnego polityka, o- 
skarża rząd Marsz. Piłsudskiego o rzeko 
me przygotowywanie na wielką skalę... 
vrowokacji, a następnie... prócesu sądo- 
wego przeciwko leaderom PPSCKW... 
Celem owej rzekomej „prowokacji”* 


„HASŁO z dnia 20 stycznia 1930 roku 


jak utrzymuje . warsząwski informator 
Il—ej Międzynarodówki — ma być „u- 
dowodnienie politycznej łączności mię 
dzy PPS a Paxtją Komunistyczną”. „Po 
sądowem stwierdzeniu owej łączności — 
PPS ma być rozwiązana i uznana za par- 
tję nielegalną“. „Dla przygotowania ma- 
terjałów prowokacyjnych rząd miał od- 
komenderować trzech oficerów . służby 
czynnej..." 

Polskiemu czytelnikowi nie trzeba 
udowadniać, z jak brudnych źródeł i jak 
niskich pobudek wyssane zostały te nie- 
słychane inspiracje. Również chyba nie 
potrzeba udowadniać, że niema w nich 
ani słowa prawdy. Wystarczy tylko u- 
przytomnić sobie, jak fatalne wrażenie 
zrobiłaby zagranicą i jak zaszkodziłaby 


interesom Polski wiadomość o przejściu 
najsilniejszego stronnictwa robotniczego 
w Polsce pod komendą Kominternu 
Właściwej intencji tego nowego kłam 
stwa PPS CKW należy doszukiwać się 
gdzieindziej. Leży ona w usiłowaniu, by 
w oczach zagranicy uchodzić za partję 
„Ściganą'”, „prześladowaną”*, omal za par- 
tjẹ „bojowników“ i „męczenników“, 
Różni „towarzysze“ będą więc na ła- 
mach „Daily Heraldów“ wysuwać takie 
postulaty, których nie ośmieliliby się u- 
mieścić w „Robotniku”, — a różni inni 
przywódcy będą w poufnych raportach 
do Sekretarjatu H—ej Międzynarodówki 
wypisywać takie kalumnie, których nie 
odważyliby się wygłosić na wiecu w 
Polsce — z obawy przed reakcją  włas- 
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[luste posadki, a męczeńska korona 


nych zwolenników. Wszystko zaś poto 
by później udawać, że za te jawnie ni- 
gdzie nie wypowiedziane hasła — spoty- 
kają ich jakoby dotkliwe „„prześladowa- 
nia”, „konfiskaty“ i „wyroki sądowe”... 
Marzą się tym panom cierniowe wianki 
Matteottich, szkoda tylko, że bez ran, 
cierpień i Śmierci. Ale jednocześnie sie- 
dzenie na tłustych posadkach w kasach 
chorych i redakcjach — i udawanie, że 
się chodzi w męczeńskiej koronie, — to 
doprawdy bezwstyd zbyt gruby, który 
byłby może tylko śmiesznym i wstręt- 
nym, gdyby się przytem nie tuczył je- 
szcze szarganiem opinji własnego kraju 
zagranicą. 
Obserwator. 


Liga, 


Genewa, 14 stycznia. 

Nie można stanowczo powiedzieć, aby 
sesja bieżąca specjalnie była zajmująca. 
Na porządku dziennym znajduje się cały 
szereg kwestyj niewątpliwie bardzo waż- 
nych, ale dosyć specjalnych, a przeto in- 
teresujących szerszą publiczność w nie- 
wielkiej tylko mierze. 

Wielkich „sensącyj”, „dramatycznych” 
i „pełnych napięcia” momentów, do któ- 
rego poprzednio przywykliśmy w Genewie, 
— tym razem niema prawie wcale. 

Z tem większem więc zaintersowaniem 
zebrani w Genewie dziennikarze śledzą 
za wypadkami raczej zewnętrznemi, któ- 
re stają się przedmiotem rozmów i plo- 
tek- kuluarowych. Już w pierwszy dzień 
otwarcia sesji taką „sensacją dnia” stał 
się gęsty kordon żandarmerji i wzmoc- 


Rada, rak i rad 


własnego korespondenta „Hasła* 


niona załoga straży Sekretarjatu, która 
ze skrupulatnością, nigdy przedtem nie- 
notowaną, badała karty wejścia delega- 
cyj, dziennikarzy i przygodnej publiczno- 
ści. Powodem tej nagłej skrupulatności 
jest oczywiście pobyt w Genewie włoskie- 
go ministra spraw zagranicznych, p. 
Grandiego. 

Po raz to pierwszy od czasu istnienia 
Ligi reprezentuje Włochy minister spraw 
zagranicznych. Dotychczas bowiem urząd 
włoskiego ministra spraw zagranicz- 
nych piastował sam Mussolini, który za- 
granicę nie wyjeżdżał "prawie nigdy. 
vlatego też w Lidze i gdzieindziej Włochy 
reprezentował zazwyczaj tylko podsekre- 
tarz stanu, co już nawet ze względów 
czysto formalnych stawiało Włochy w po- 
łożeniu mniej korzystnem, niż inne wiel- 


Karnawał 


w Sejmie 


„Opozycja, — wszystkie pary!“ 


Sejm rozpoczął w tym roku karnawał 
wcześniej, aniżeli cała reszta świata. 
Jeszcze, przed  Bożem Narodzeniem zaczę- 
ły się regularne pląsy w marmurowej sali 
przy ulicy Wiejskiej. 

Inauguracyjnego poloneza poprowadzi! 
renomowany wodzirej, chluba wieczorków 
uczniowskich na pensjach wileńskich, p. 
Miecio Niedziałkowski. Młody wiek nie 
przeszkadza Mieczkowi zupełnie w ukła- 
daniu najbardziej skomplikowanych figur 
tanecznych, zwłaszcza, iż przecie nosi 
już spodenki długie, do samej ziemi. — 
Szczególnie podobała się pokazana przez 


niego produkcja postawienia się na 
głowie w mało. statecznej figurze, zwa: 
nej „Logiką” oraz przepiękny, sformo- 


wany. również. przez p. Niedziałkawskie- 
go po lewej stronie sali przekładaniec", 
przesunięty następnie do środka. Czarują- 


cò w tej figurze wyszły „szuiladki”, w 
których równo poukiadał wodzirej pary: 


Witosa.z Liebermanem, Putka z Ratajem, 
Czapińskiego z Gdykiem i Djaniaada z 
Kiernikiem. 

Najchętniej tańczony jest „pas de cre- 
dit”, przyczem za partnerów brani są prze- 
ważnie ministrowie spraw wewnętrz- 
nych. Muzyczka — różna. Przeważnie — 
własne, domowe, sejmowe cymbaly. 
Akompanjament: — bałałajki moskiewskie, 
umieszczone z lewej strony sali, pud 
ścianą Skrajną, dekorowaną niekiedy na- 
wet — czerwonym sztandarem z wdzięcz 
nemi literkami Z.S.5.R. 

Wszystkie prawie tańce tańczone są 
w „odbijanego”. Szczególnem powodzeniem 
cieszy się postać przebrana w wyszarza- 
ły strój urzędnika państwowego. Postać tę 
biorą w ramiona coraż inni tancerze, wy- 
rywają sobie z rąk do rąk, uwodzą wy- 
iaźnie i obiecują dlatego wiele. W rezul- 
tacie postać jest coraz bledsza, coraz 
chudsza, — a strój coraz bardziej wytarty, 
wyświechtany... 

Bale i rauty, odbywają się kilka- razy 
w tygodniu. Bądź >w wielkiej sali 


ZEE Y. 


Popierajcie Wyroby Krajowe 


reprezentacyjnej, bądź w bocznych sal- 
kach, gdzie zebrania nabierają cha- 
rakteru bardziej intymnego. Tutaj chęt- 
nie kultywowane są gry towarzyskie, z 
których najwięcej zwolenników posiada 
ciuciubabka konstytucyjna i footbal bu- 
dżetowy, a w ostatnich czasach popular- 
uością cieszy się nawet jeszcze nowsza 
zabawa, znana p. n. „kiwanie palcem w 
bucie”. 

Stroje karnawałowe odznaczają się w 
tym roku barwami jaskrawemi lub cha- 
rakterystycznemi. Zauważyliśmy p. Rybar- 
skiego w stroju Kassandry, znanym już 
brze bywalcom karnawałowych imprez 
sejmowych z sezonów ubiegłych. Swo- 
istego wdzięku nadaje im jednak nałożona 
na oblicze maseczka praworządności. 

Dr. Putek przywdział strój, znany z 
:iimu „Dzwonnik z Notre Dame”, a połą- 
czenie kostjumu tego z dzwoneczkami 
choczniańskiemi tworzy całość nader uj- 
mującą. 

tzarującem zjawiskiem jest p. Stanisław 
Stroński w stroju, zeszytym z resztek szat 
monarszych, siermięgi chrześcijańskiego 
rolnictwa i czarnego atłasu badacza tal- 
mudu. 


Dr. Lieberman nadal występuje w o- 
pisanym już przez godniejsze pióro, stro- 
ju magika, a p. Trąmpczyński króluje na 
rautach, przybrany w togę Katona koloru 
„bleu de Prusse". 

W  pełnem oświetleniu reflektorów 
prawdy, bijących niekiedy na roztańczoną 
salę ze świata, ze społeczeństwa, — 
prawdziwie radosne wrażenie na widzach 
z galerji czyni „danse macabre”, tańczo- 
ny na komendę: „opozycja, — wszystkie 
pary!” 

Karnawał w Sejmie trwa, huczy, tańczy, 
szaleje... 

Tylko zapytać-by się chciało: — jakiżto 
będzie popielec, co skończy kiedyś te 
wszystkie „wesołe“ pląsy i kuligi, by je 
zamienić — w Wielki Post....? 

Vigil. 


kie mocarstwa. Po ostatnich zmianach w 
Rzymie, kiedy Mussolini mianował szereg 
ministrów, uzyskał i p. Grandi ten tytuł. 
Jak to stwierdziła z naciskiem prasa włos- 
ka, dyktatorowi Włoch chodziło spe- 
cjalnie o to, aby przez udział w sesji Ra- 
dy p. Grandiego podkreślić szacunek, ja- 
ki Włochy dzisiejsze żywią dla instytucji 
genewskiej. Tu leży przyczyna, dla któ- 
rej p. Grandi na czele delegacji włoskiej 
„ Genewie zasiadł za stołem Rady. 
Młody jeszcze i energiczny włoski mi- 
nister spraw zagranicznych podoba 
jednak niezadowolony jest bardzo ze swe- 
go pobytu w Genewie. Podobno razi ga 
to nieustanne pilnowanie jego cennej O- 
soby, któremu z takim zapałem oddaje się 
„olicja szwajcarska. Prasa szwajcarska 
odpowiada jeanak na to pełnem goryczy ú- 
wagami, wskazując ze swej strony na 
niezmiernie rozgorączkowany ton prasy 
włoskiej, która, w związku z wykrytemi 
w Paryżu i Szwajcarji planami zamachów. 
antyfaszystowskich, obrzuciła rząd szwaj- 
carski  inwektywami bardzo ostremi, 
Zresztą Szwajcarja, gościnnie — we włas- 
nym, dobrze zrozumianym interesie — 
podejmująca w swoim pięknym kraju Ligę ` 
„iarodów, nie chce narazić się na zarzut, iż 
lekkomyślnie czy niedbale wywiązuje się 
ze swego zadania. - Żandarmerja więc pil- 
nuje p. Grandiego jak może. Karty 
wstępne opatrzone tym razem specjalnemi 
pieczątkami i stempelkami, pokazywać 
irzeba to chwila. Pózatem jednak nic się 
w szacownej instytucji genewskiej nie 
zmieniło, wszystko idzie, jak szło — i 
tylko od czasu do czasu jakiś stały by- 
walec Ligi, roszczący sobie pretensje do 
tego, aby służba Ligi znała jego dostojne 
oblicze, robi awanturę, kiedy poraz dzie- 
siąty zrzędu każą mu się legitymować. 
Zdarzył się jednak dzień, który był do- 
wodem, że ostrożność, stosowana przez 
urzędy Ligi, niezupełnie pozbawiona jest 
pewnych podstaw. Oto bowiem nagle po- 
licja aresztowała jakiegoś młodego człowie- 
ka nazwiskiem Paul Strauber, który bez 
karty wejścia za wszelką cenę usiłował do- 
stać się do gmachu Sekretarjatu Ligi. 
Wobec dziwnego zachowania się mło- 
dzieniaszka zaaresztowano go i zbadano. 
Okazało się, iż miał on przy sobie nabity 
rewołwer, z którego — według jego włas- 
nych zeznań, — miał on zamiar wystrzelić 
w powietrze podczas sesji Rady, aby w 
ten sposób zmusić Radę do zwrócenia. 
baczniejszej niż dotąd uwagi na sprawę 


zakupu radu dla celów leczniczych. Oj- 
ciec bowiem owego młodzieniaszka cier 
pi ua raka į nie może sobie pozwo!ó na 
przeprowadzenie kosztownej kuracji ra- 


dowej... 

Plany tej osobliwej demonstracji wzbu+ 
dziły oczywiście wyraźne zdziwienie w 
policji szwajcarskiej, która nie wdając się 
z młodzieńcem w dłuższe rozmowy na te- 
mat skuteczności kuracji radowej w scho- 
rzeniach rakowych, — zaaresztowała go i 
poddała szczegółowemu badaniu  lekar- 
skiemu, jako że cała ta historja nie wy- 
dawała się funkcjonarjuszom policji ani 
bardzo prosta, ani — tem bardziej — nor 
malna. Biedny Strauber siedzi więc. pod 
kluczem, gdzie ma okazję rozmyślać spo- 
kojnie o raku i radzie, a może i o Lidze 
i jej Radzie. 


A. Ch. 


HASLO z anta 20 stycznia 1930 roku 


miejsca 


Kto chce otrzymać pracę PKD, się zgłosi 


1-go Jo plam. 

W Oddziale dia pracowników 
umysłowych: 

15 pracowników umysłowych, ze świa 
dectwami z ukończenia średniego lui wyż- 
szego zakłądu naukowego na stano- 
wiska l-ej i Il-ej kategorji w pa*stwowej 


Nr. 19 
KRONIKA Wolne 
2 | | 
STYCZE | Sebastjana 
JUTRO: do P. U. P. 
Agnieszki Państwowy Urząd Pośrednictwa Pra- 
cy w Łodzi, Kilińskiego Nr. 52, poszukuje 
i kandydatów z dobremi świadectwami i re- 
Sr sodan w p wj .erencjami dò obsadzenia następujących 
Poniedziałek pop "| posad: 
Ws, słońca g. 8 m. 57 NA MIEJSCU: 
T Zachód, g 5 m. 7 W Oddziale dla rzemieślników 
i robotników: 


O stan zdrowotny 
w zakładach drukarskich 


izba Przemysłowo - Handlowa w Ło- 
dzi, przed paru dniami otrzymała z Min. 
Przemysłu i Handlu do zaopinjowania pro- 
jekt rozporządzenia w sprawie przepisów 
i higjenie pracy przy wykonywaniu robót 
drukarskich litogralicznych i odlewie trzcio- 
nek. Izba Przemysłowo-Handlowa w Ło- 
dzi po zapoznaniu się z treścią projektu, 
wniosia swoje poprawki zamierzające do 
usunęcia niektórych punktów  nieżycio- 
wych względnie niemoziiwych do zasto- 
sowania w już istniejących zakładach oraz 
zaproponowała zniesienie punktów, nie 
mających prawnego oparcia w istnieją- 
cych ustawach, a nakładających na -pra- 
codawców nowe nadmierne ciężary. 

Dowiadujemy się również, że ze wzglę- 
du na wymogi techniki pracy drukarskiej 
i szereg przepisów będzie musiało być 
zmodyfikowanych, (w) 


Kopnięty przez konia 


Wczoraj a godzinie 9-ej rano w pod- 
„órzu domu przy ulicy Lipowej 39, w cza- 
sie zaprzęgania, został kopnięty przez 
konia 21-letni Dawid Zand, robotnik za- 
mieszkały przy ul. Aleksandryjskiej 18, 
odnosząc rany twarzy i głowy. 

Wezwany lekarz pogotowia ratunkowe- 
go po nałożeniu opatrunku przewiózł ran- 
nego w stanie ciężkim do szpitala miej- 
skiego. (w) 


Wybuch maszynki 
- e 
sniryiusowej 

W dniu wczorajszym w mieszkaniu 
własnemi została poparzona spirytusem w 
czasie wybuchu maszynki do gotowania 
2T-letnia Marja Wosińska, zamieszkała 
przy uiicy Wierzbowej Nr. 14. 

Wosińska przyrządzając kolację zapa- 
ifa maszynkę spiryiusową, w której jed- 
nak było niewiele spirytusu, wobec cze- 
go zaimierzała dolać, jednak maszynki 
nie zgasiła. Skutki nieostrożności były 
wręcz fatalne, bowiem zapalony spirytus 
wybuchając zapalił szaty na niej. Na 
szczęście domownicy szybko ogień u- 
gasili. Poszkodowanej która doznała po- 
parzenia rąk i tulowia udzieliło pomocy 
pogotowie ratunkowe, poczem przewiezio- 
no ją do szpitala. (w) 


Nocne dyżury aptek 


Dziś w nocy dyżurują wr AW apteki: 
N. Epsteina (Piotrkowska 225), M. Bartoszew- 
skiego (Piotrkowska 95), M. Rozenbluma (Ce- 
gielniana 12), Suke. Gorfeina (Wschodnia 54), 
J. Koprowskiego (Nowomiejska 15), ` (p) 


+ SŁOŃCE + 


Napiórkowskiego 28 


Dziś i dni następnych 525 
Przepiękny film p. t 


Błękitny wale 


Nastrojowa gny sztuka filmowa 
w 10 wielkich aktach. 


W rolach głównych: 
Vera Veronina, 
Carla Bartheel, 
Albert Paulig, 
ZYGFRYD ARNO 


Następny program: 
„CZERWONY BŁĄZEN” 
W rolach gł: Smosarska i Bodo 
ARAO E A raka RCS 111. 1 żzdyd PR) 
poczatek w dai powszednie od godz. 5.7 i9, 


soboty o 3 niedziele, i święta e W niedziele 
na pierwszy seans wszystkie miejsca po 40 grosz 
L+L+-.LLJLJLdLor 


Specjalna ilustracja muzyczna w wykcasniu orkie 
stry symfoniczcej pod batutą 


ROMUALDA ULATOWSKIEGO. 


6 służących do gospodarstwa domo- 
wego. 
NA WYJAZD w KRAJU. 
W Oddziale dla rzemieślników 
i robotników; 


służbie skarbowej, 3-ch biuralistów gmin- 
nych lil-ej kategorji z.wykształceniem gim- 
nazjalnem w zakresie 6-ciu klas gimnazjal- 
nych, ogólna znajomość biurowości gmin- 
nej. — 


35313 bezrobotnych w Łodzi 


Z zasitków korzystało 16817 osób 


Na terenie Państwowego Urzędu Po- 
srednictwa Pracy w Łodzi (miasto Łódź 
ı powiaty) łódzki, łaski, sieradzki, łę- 
czycki i brzezinski w dniu 18 stycznia 
1950 r. było w ewidencji zarejestrowanych 
bezrobotnych 49,107 w tem w samej Ło- 
dzi 35,313, w Pabjanicach 4,065, w Zgie- 
rzu 3,655, w Zduńskiej - Woli 2,263, w 
Tomaszowie-Maz. 2,943, w Konstantyno- 
wie 201, w Aleksandrowie 353, w Ru- 
dzie - Pabganickiej 213. 

Z zasiłków korzystało w ubiegłym ty- 
godniu 22,054 bezrobotnych, 


W samej Łodzi z zasiłków korzystało 
w ubiegtym tygodniu 16,817 bezrobotnych. 

Pracowników umysłowych brało za- 
siłki dorażne. — 

W ubiegłym tygodniu straciło pracę 
2,257, otrzymało pracę przez Urząd 43, 
zdjęto z ewidencji z innych przyczyn 937. 

Urząd rozporządza 10 wolñemi miej- 
scami dla robotników różnych zawodów. 

13 bezrobotnych otrzymało w ciągu ty- 
godnia zniżki kolejowe na przejazd kole- 
jami państwowemi. 


Projekt ustawy o pośrednictwie pracy 


i ubezpieczeniu od bezrobocia 


W Ministerstwie Pracy i Opieki Społecz 
nej opracowany jest projekt ustawy o 
pośrednictwie pracy i ubezpieczeniu od 
bezrobocia. Projekt ustawy zcala akcję 
pośrednictwa pracy i ubezpieczenia od 
bezrobocia i łączy je w jedną instytucję o 
charakterze publiczno-prawnym. 

Według projektu obowiązkowi ubez- 
pieczenia podlegać mają wszystkie oso- 
by, które ukończyły 16-cie lat życia i po- 
zostające w stosunku umowy o pracę w 
zakładach prywatnych, państwowych i 


samorządowych. Projekt ustanawia dłuż- 


sze okresy korzystania z zasiłków (26 
tygodni, w wyjątkowych wypadkach 39 ty- 
godni), przyznaje robotnikom prawo do 
korzystania z zasiłków w okresie sezonu 
martwego, zapewnia im pomoc lekarską 
w czasie choroby, oraz jednorazową po- 
moc dla bezrobotnych, którzy otrzymali 
pracę poza granicami miejsca zamiesz- 
kania, na kupno odzieży, ewentualnie na 
narzędzie pracy. Wreszcie umożlwia u- 
życie rezerw funduszu ubezpieczeniowego 
na przeszkolenie i zatrudnienie bezrobot- 


nych. (ISKRA) 


Fala bezrobocia rośnie gwałtownie 


w ciągu tygodnia 16972 osoby zostały 
w Polsce bez pracy 


Ostatni raport państwowych urzędów 
pośrednictwa pracy przynosi wieść o zna- 
cznym wzroście bezrobocia, w całej 
Polsce. 

W dniu 11 stycznia 222,944 osoby w 
Polsce pozostawały bez pracy. W liczbie 
tej znajduje się 49,348 kobiet. 

W okresie od 4 do 11 stycznia liczba 
bezrobotnych zwiększyła się o 16,922 oso- 
by. Największy wzrost bezrobocia zanoto- 
wano w Łodzi, gdzie w tym okresie utraci- 
ło pracę 4,423 osoby 


Poza tem klęska bezrobocia dotknęła 
następujące miasta: Kraków o 1,947 osób, 
Lwów 818, Poznań 715, Radom 691, pow. 
warszawski 536, Stanisławów 52, Prze- 


myśl 431, Toruń 388. 
Na Górnym Śląsku utraciło pracę 
1,403 osoby. 


Jeżeli chodzi o statystykę bezrobotnych 
według zawodów, to najwięcej bezrobot- 
nych posiada zawód włókienniczy, następ- 
nie budowlany, górniczy, metalowy i pra- 
cowników umysłowych, 


Związek pracowników pocztowych 
domaga się pokrycia manca 


W dniu wczorajszym związek pracowni- |banknotami i 


kow pocztowych oddział w Łodzi, wysto- 
sował pismo do p. Ministra Poczt i Tele- 
grafów, domagając się przyznania urzędni- 
kom pocztowym, którzy zatrudnieni są 
przy przekazach pieniężnych specjalnego 
manca. Prośbę swą, związek motywuje 
tem, że wobec przyśpieszenia tempa pracy 
w Urzędach Pocztowych, zdarzają się czę- 
ste wypadki podsuwania urzędnikom  fał- 
szywych banknotów, lub też paczek z 


bilonem, © zawartości 
mniejszej niż została zadeklarowana. 

W tych wypadkach urzędnicy muszą 
pokrywać szkody niekiedy dość znaczne 
z bardzo skromnych swych zarobków 

Wobec powyższego urzędnicy proszą 
o przyznanie im manca w wysokość poł 
pro mille od obrotu rocznego, jaki sta- 
nowi w łódzkich oddziałach pocztowych. 
Św; 


Troskliwa opieka 
nad emigrantami 


W celu roztoczenia opieki nad emi- 
grantami, w szczególności ułatwienia im 
przeprowadzenia formalności związanych 
z wyjazdem zagranicę, likwidacji mająt- 
ków i zakupu kart na przejazd okrętami, 
ma być powołany do życia specjalny syn- 
dykat emigracyjny. 

Otwarcie syndykatu emigracyjnego, 
oddział którego powstanie również w Ło- 


dzi, przyczyni się niewątpliwie do zli- 
kwidowania często niesumiennych usług 
różnych pośredników, 

Jak się dowiadujemy syndykat będzie 
posiadał oddział we wszystkich woje- 
wództwach jak równeż władze państwowe 
będą posiadały specjalny udział w syn- 
dykacie. (w) 


Str. 3 


Migawki miejskie 
Pani jest dziś bez koszulki, 


Widok pięknej bielizny damskiej dzia- 
ła na mężczyzn w najrozmaitszy sposól 
— przedewszystkiem, jeśli bielizna ta 
okrywa piękne ciałko właścicielki. 

Piękna pani wie dobrze jak nieodpar- 
ty argument Kompari stanowi rą- 
bek dyskretnie, niby od przypadku za- 
prezeutowanej bielizny: Niejeden mło- 
dzian stracił przez manewr taki wolność 
osobistą, pozwoliwszy się okuć w kajda- 
ny małżeńskie. 

Są mężczyźni, zboczeni nawet na tym 
punkcie. 

Są tacy, którzy czyhają u przystań 
ków tramwajowych, ażeby u wsiadaja- 
cych pań zobaczyć rąbek tego dystretne- 
go. Są wreszcie tacy, którzy namiętnie 
kolekcjonują w swoich prywatnych mu- 
zeach najrozmaitsze szczególiki damskiej 
garderoby: przepojone perfumami baty- 
stowe chusteczki, jakiś jedwabny, wspo- 
mnieniami pachnący staniczek, wiele mó 
wiąca podwiązka, raj wreszcie poemat z 
koronek i crepe de chine: dessous, 

Nie wiemy dobrze do jakiej katego 
rji miłośników damskiej bielizny należał 
28—letni Abram Różczka. Komunikat po- 
licyjny z ubiegłej nocy powiada bowiem 
tylko tyle, że patrol zatrzymał go w mo 
mencie, gdy wiózł dorożką kilkadziesiąt 
sztuk mokrej bielizny, zapakowanej tro 
skliwie do worków. 

W chwili, gdy dorożkę za 
złodziejska Różczka zeskoczyła i usilo- 
wała zbiec — jednak nadaremnie: dogna- 
łą ją surowa noga sprawiedliwości, re 
prezentowana przez energicznego poste 
runkowego — poczem niefortunnego ko- 
lekcjonera damskiej bielizny osadzone 
w więzieniu. 

Tak więc Abram Różczka powiększył 
grono tych, którzy przez bieliznę dam- 
ską utracili wolność osobistą... 

Równocześnie rozpoczęto poszukiwa 
nie za właścicielką bielizny. Do poszuki 
wania tego przyłącza się również nasza 
redakcja zapytując: która „Pani jest 
dziś bez koszulki“ niech zgłosi się na po 
licję — a koszulki zostaną jej zwrócm 
ne. 


Subsydjum dla samorządu 


m. Turku 

Dowiadujemy się, że na ostatniem po 
siedzeniu specjalnej komisji przyznane 
została ze specjalnego funduszu zapamo- 
gowo-pożyczkowego, subsydjum w wyso+ 
kości 50,000 zł. samorządowi m. Turki} 
na pokrycie niedoborów budżetowych za 
rak 1929/30. (w) 


Feralny upadek z drabiny 
Przy ulicy Zachodniej 68, spadł z dra 
biny 19-letni Mojżesz Winter zamieszka- 
ły w tymże domu. 
Nieszczęśliwy uległ złamaniu prawt 
go przedramienia i opatrzony zosta 
przez pogotowie ratunkowe. (p) 


JEFEFEEBEEECEEEB 


KINO: TEATR 


AJK. 


FRANCISZKAŃSKAJI. 


Dziś i dni następnych 637 
Monumentalne arcydzieło wszechświa- 
towej sławy pod tyt. 


' Samson i Dalila 


Prze tężny dramat traktujący nieś- 
miertelne zagadnienie xdrady kobiecej 


Akcja dramatu roz ze a się w 
dwóch epokach biblijnej i 
nowoczesnej 


W roli głównej przepiękna 
BARJA CORDA 


Nad program: 
Aktualności filmowe 


pp: w sobaty niedziele 


Początek codx. og. 4 30 
i święta o g. 1 pp 
Cony wszystkich miejse na pierwsze seanse SOgr 


Doborowa erkiestra pod kier. 


DOROBECEROEWEOGE 


Str. 4 


Kurs nauk społecznych 
i zawodowych 


W ubiegłą sobotę, dnia 11 stycznia b. 
r. został otwarty w Tomaszowie Mazo- 
wieceldn kurs nauk zawodowych i społecz 
nych, zorganizowany przez Instytut Rze- 
mieślniczy. Otwarcia dokonał dyrektor 
seminarjum dr. Antoniewicz Tadeusz, 
wzywając słuchaczów do pilnej nauki 
tale bardzo potrzebnej w dobie obecnej 
ogółowi rzemieślników. i$ 

Dłuższe przemówienie o celach i pra- 
zach Instytutu Rzemieślniczego wygło- 
it Kierownik Kursów Instytutu, p. Fr. 
uawlik. Program kursu przewiduje na- 
stępujące przedmioty: księgowość rge- 
treślnicza, kalkulacja, korespondencja, 
g.ografja gospodarcza, nauki obywatel- 
skie. Na kurs ten zapisało się 45 czela- 
duików różnych zawodów  rzemieślni- 
czych. Młodym rzemieślnikom na terenie 
m. Toraaszowa, którzy rozumieją ko- 
nieczność dokształcania się „Szczęść Bo- 
ża” w pracy 


El ZEZDEEROAGHESEG 


KINO-TEATR 


un WCIECHĄ a 


518 


ASTA 


EEEFET 


dłimanowskiego 36 
(dawn. Aleksandrowska), 


Ea 


Dziś i dni następnych 
Wielki wschodni film 


re fre 
= L 


EN E 


W rolach głównych 


Primoda Rath 
i Lala Baqmahonial 


2 rek; 


mane m m m r R, 
Początek w dni powszednie o godz 
4 po poł. w soboty ì święta o godz. 12 


<BAREGEAEEAGE 


Następny program: 


EEMAE 


Le) 


Dziś i dni następnych! 523 
Nasz przebojowy superfilm ! 


Po raz pierwszy w Łodzi! 


CZARNY m 
i JEŹDZIEC 


Monumentalny dramat 
sensacyjno -cowboyski 


W roli głównej 
ulubieniec narodów 


William Desmond 


100-procentowa sensacja 
alki na życie i śmierć 


Pocz. © 4 pp, w sob. i niedz. o 12 


50 gr. 


Na l-szy seans wszystkie 
= miejsca po 


ECEEDEFIER DEREFCERSEGRENE 


= | strowi Matuszewskiemu. 
||poruszonej sprawy odroczenia czwartej 


*| W sprawie terminu wykupywania patentów || 
Memorjał łódzkiej Izby Przemysłowo-Handlowej 


SE | Łodzi 


„HASŁO” z dnia 20 stycznia 1980 roku 


„Karnawalowe“ przejścia łodzian 
w czasie ubiegłej doby 


Na przechodzącego ulicą Piotrkowską 
Józefa Śmigę, w dniu wczorajszym napa- 
dło kilku osobników, którzy poturbowali 
go dotkliwie kijami, zadając mu rany 
tiuczone głowy i szyi. 

Wezwany lekarz pogotowia ratunkowe- 
go po nałożeniu opatrunku przewiózł po- 
turbowanego w stanie osłabionym i pija- 
nym do domu przy ul. Michalskiej Nr. 13. 

W bramie domu przy ul. Piotrkowskiej 
120, pobity został 17-letni syn sklepika- 
rza Henryk Dunkielman, (Piotrkowska 
119) odnosząc rany cięte szyi i twarzy. 
Poszkodowanemu udzielił pomocy lekarz 
pogotowia ratunkowego. 

O godzinie 1-ej po północy nocy 


KINO ( 


AJ TEATR. 
i ONA e, 


ALEKSANDROWSKA 37 TEL48-48) 


m 
Początek seansów w dni powszednie o g. 4, w 
soboty i święta o g. 12 pp. W dni powszednie 
od g: 4—6, w soboty Ltvieta od g. 13 — 3, oraz 
w poniedziałki przez cał niki ceny miejse 
po 30 i 
arinn aea A 
Orkiestra RO E pod bat. 
. 
p. Łęczyckiego 

Wkrótce : 


„Z dnia na dzień” 


i Korsarz mórz 
południowych 


Jak się dowiadujemy w dniu onegdaj- 
szym delegacja centrali zwiazku kupców 
została ponownie przyjęta w Minister- 


EA stwie Skarbu na drugiej z kolei konferen- 
"A wych. 


Przedstawiciele Ministerstwa Skarbu 
wysłuchali postulatów delegacji, które 
przyrzekii odpowiednio zreferować mini- 
Co się tyczy 


Donosiliśmy w swoim czasie, że Sze- 
reg organizacyj kupieckich na terenie 
interwenjowało u prezesa Izby 
skarbowej p. Towarnickiego w sprawie 
przedłużenia terminu wykupywania pa- 
tentów. 

Delegacje organizacyj kupieckich i 
przemysłowych wskazywały na niezwy- 
kle ciężka sytuację, w jakiej zmajdują 
się sfery gospodarcze Łodzi, na katastro- 
falny brak gotówki i t. d. 

Pomimo to jak wiadomo termin ten 


przedłużony nie został i kontrolerzy skar j 


i pies policyjny wilk, wzbudzający podziw 


Kapitalna kreacja „Uniwersalu” p. t. 


Adjutanci Pana Szefa 


Bomba 


wczorajszej, w sali tańca przy ulicy Po- 
ładniowej 10, wynikła bójka pomiędzy t- 
czestnikami odbywającej się tam zabawy. 
w czasie której pobici zostali Henoch 
Wrzóński (Jakuba 12), który odniósł rany 
głowy zadane nożem oraz 17-letni Salo- 
mon Moszkowicz, rzeźnik, zamieszkały 
przy ul. Aleksandrowskiej 10, któremu tę- 
pem narzędziem zadano kilka ran głowy 
ramion. 

Obu poszkodowanym udzielił pomocy 
lekarz pogotowia ratunkowego. Niezależ- 
ni od powyższego interwenjowała policja 
spisując protokuł, w celu pociągniecia win 
nych za zakłócenie spokoju publicznego do 
odpowiedzialności karnej. (w) 


Sensacja, humor, śmiech, 
3 filmy 
I-szy obraz 


Król Wilków 


rekordowo-sensacyjny dramat 


w roli głównej JOE BENNET 


swą inteligentną grą 
m 


— : — ll-gi obraz a ECU 


III-ci obraz 
śmiechu 


zaliczki na poczet podatku obrotowego 
za rok 1929, 
stwa Skarbu oświadczyli delegacji, że 


sprawa ta straciła swoją aktualność, po- |% j 


nieważ termin płatności tej zaliczki u- 
płynął w dniu 15. I. rb. natomiast przed- 
stawiciele Ministerstwa przyrzekli delegą 
cji załatwienie tej sprawy w tym sensie, 
by zaliczka ta mogła być rozłożona na 
dwie raty. (p) 


bowi począwszy od dnia 1 stycznia gpi- 
sywali protokuły i nakładali 2 proc. kar 
za niewykupienie w terminie patentu. 
Wówczas organizacje kupieckie zwróciły 
się do Izby Przemysłowo-Handlowej w 
Łodzi z prośbą o zajęcie się tą sprawa. 
Obecnie dowiadujemy się, że Izba handlo 
wo-przemysłowa w Łodzi wystosowała 
do Ministerstwa Skarbu obszerny me- 
morjał z prośbą o anulowanie wszystkich 
protokułów, sporządzonych do dnia 15 
stycznia oraz kar. (p) 


j|kurs dla członków Aeroklubu 


[Delegacja PETĄCKA Zwiędai Kupców | 


w Ministerstwie Skarbu 


przedstawiciele . Minister- | 


Nr, 19 


Kurs lotniczy 


r é “ 

dla adeptów sztuki latania 

Warszawski Aeroklub Akademicki u- 
rządza, począwszy od 28 b. m, w Pań- 
stwowej Szkole Technicznej, ul. Hoża Nr, 
88, kurs teoretyczny szkoły lotniczej z 
wydziałem lotniczym i samochodowym. 
Wpisy na kurs przyjmowane są codzien- 
nie od dn. 20 b. m, w lokalu Aeroklubu 
Akademickiego, ul, Chmielna 27 m. 7, w 
godzinach od 18-ej do 19-ej. Opłata za 
wynosi 5 
zł., dla nieczłonków — 25 zł. Wykłady 
odbywać się będą we wtorki i piatki w 
godz. od 18-ej do 21-ej. Przy przyjęciu 
do szkoły pilotażu decyduje ukończenie 
powyższego kursu teoretycznego z wyni- 
kiem pomyślnym. 


I-szy dźwiękowy Kinotentr w Łodzi 


$PLEŃDID 


20. NARUTOWICZA 20 


Dziś i dni następnych 


AL JOL$SON 


w rewelacyjnym arcydziele 
Śpiewaj ący 
łazen 


PONADTO 
ABE LYMANN 


z swoją orkiestrą jazz-bandową 


koty 


1) 


"M YE 


2) Łowiectwo w Polsce 


Dziś 4 seanse, o godz. 
3.30, 5.45, 8 i 10 wiecz. 
Ceny miejsc na wszystkie se» 
anse zł. 1, 2, 3. 


LATA IE 
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CZŁOWIEK 
ŚMIECHU 


Potężne arcydzieło filmowe os- 


nute na tle powiści VICTORA 


HUGO. 
W roli głównej 


CONRAD VEIDT 
i MARY PHILBIN 


Początok w dni powszednie o 4 pp., w soboty: 
niedziele i święta o 12w poł. Ceny miejsą+ 
w dni powszednie, niedziels i święta na pior, 
wszy seans lIl m. 2 gr. 11, I i batkon 8 gr. 
loża lzł. Na mastępne soanso W dni po- 
wszednie III m. 60 g4, c i balkon 90 gr. I m. $, 
1.10, loża zł. 150; w niedziele i pew reż m. "70 
gr, ll m. 1 zł. balkon Ly „10, I m. 1.20, 


loża zł. 


Następny program: 
Motyl Brukowy zAnną May Wong 
Fi js - ce 4 IE “eD KET 


KINO-TEATR 


MIMOZA| 


F 

i 

i UL. KILIŃSKIEGO NR. 178 
Następny program: 

i 


Przedziwne kłamstwo 
Niny Pietrowny 


526 


p ai odśpiewa pieśni 


polsko - rosyjskie 


Od wtorku dnia 14 stycznia 1930 roku i dni następnych 


Z DNIA NA 


Dramat trzech serc, na tle wojny polsko rosyjskiej 


IRENA GAWECKA 
ADAN BRODZISZ 


Do obrazu został zaangażowany specjalny 


MARJA GORCZYŃSKA 
JAN ZUROWŚSKI 


CHÓR ARTYSTYCZNY 


7 i 
Tsis yii. R 
2% Š 9 y 

X; + U 


W rolach głównych 


i | 
gł 
P 


Nr. 19 „HASŁO” z dnia 20 stycznia 1930 roku 


St. 5 


Obłąkany czciciel księżyca 
„Witam was, prorocy, czyście po mnie przybyli“ 


Miasteczko Zelów, koło Łasku w wo- 


: niałego z zimna nieszczęśliwca. 
fewództwie Łódzkiem, stało się widow- 


Polski Związek przeciwgruźliczy przy 
Przeniesiono go do najbliższej chałupy 


stępuje do organizacji V kursu uzupełnia 


sią niezwykłego wydarzenia. W  godzi-|i doprowadzono do przytomności a na-|jącego dla lekarzy — mającego za zada- 
nach wieczornych w tych dniach kilku | stępnie przewieziono do szpitala dla umy-|nie przygotowanie lekarzy dla akcji 
mieszkańców Zelowa, wracając do domu | «owo - chorych w Warcie. przeciwgruźliczej, zwłaszcza lekarzy, 


przez zagajnik, który rozciąga się tuż za 
miastem — spostrzegło jakiegoś _ męż- 
jzyznę, zupełnie rozebranego, a w czapce 
na głowie. 

Nagus ów klęczał na piasku -z twarzą 


Jak się okazało, nieszczęśliwym warja- 
tem jest Zygfryd Neumark, mieszkaniec 
żelowa, lat 23, Rodzice Neumarka zamiesz- 
kują w Radomsku, skąd syn ich uciekł. 

Będąc manjakiem, często wałęsał się 


mających pracować w poradniach 
ciwgruźliczych. 

Każdy ze słuchaczy kursu będzie 
miał możność praktycznego zaznajomie- 
nia się kliniką gruźlicy przez odbycie 


prze- 


zwróconą ku księżycowi i kłaniając się| wieczorami po zagajniku i straszył prze- |praktyki, w zakresie gruźlicy wewnętrz- 
raz po raz, uderzał głową o ziemię. chodzących tamtędy mieszkańców, którzy |nej, chirurgicznej i dziecięcej. 
Gdy zainteresowani tem dziwnem za- |twierdzili, że w lasku są duchy. Obecnie Dla ułatwienia odbycia kursu zosta- | 


żhowaniem się nieznajomego, podeszli 
przechodnie bliżej do bijącego na cześć 
księżyca pokłony, ten się odezwał: 

— Witam was, prorocy, czyście po 
mnie przybyli? i 

Wówczas dopiero spostrzeżono, że na- 
gus cierpi na pomieszanie zmysłów i mó- 
wi od rzeczy, 

Ponieważ nie znaleziono nigdzie ubra- 
nia, usiłowano otulić go paltem, iecz nie- 
szczęśliwy manjak nie pozwolił na to i 
uciekł dalej w zarośla, znikając w ciemno- 
ściach. 

Zawiadomione o tem władze bezpie- 
czeństwa nie uwierzyły w opowiadania 
świadków. 

Dopiero nad.ranem wieśniacy, przyby- 
«ający do Zelowa, natknęli się na skost- 
(e E TEST KORZE e n aA 


Swietny bilans 
Banku Polskiego 


Onegdaj odbyło się zwyczajne posie- 
dzenie Rady Banku Polskiego Zi 
Po wysłuchaniu sprawozdania dyrekcji 
13 komisyj, Rada Banku zatwierdziła bi- 
lans za rok 1929 i podział zysków. 
Według uchwały Rady z osiągnięte- 
go czystego zysku przeznaczonego na dy- 
widendę od akcyj I emisji 20%, t. j. 20 
miljonów zł. 


się okazało, że tym duchem był Neumark, 
który w przystępie szału stał się czcicie- 
lem księżyca, 


ną przyznane dla dziesięciu lekarzy sty- 
pendja zwrotne w terminie 5 lat, w wy- 
sokości 750 zł. dla każdego uczestnika, 


Dziś premjera | 
Była partnerka Charlie Chaplina, naj- 
słodsza artystka Hollywoodu 


jako 


PANIENKA 
z OBJEKTYWEM 


Szampańska komedja, pełna beztroskiego humoru 


Wybitny artysta scen polskich 


BRACZ 


Nad program: 


STEFAN 5 


w filmie p. t. 


Bilety ulgowe ważne! 


Zamó- 4 


wienia na specjalne seanse w 

godzinach popołuduiowych dla 

szkół, związków i stowarzyszeń 
po cenach zniżonych 


przyjmuje dyrekcja  kinoteatru 


WED: 
„PEC gn 


(oe 


Ostatnie 2 dni 


MIŁOŚĆ w OGNIU 


(NA FRONCIE ZACHODNIM) 


Monumentalny dramat wojenny miłości i poświęcenia w 10 akt. 
W roli głównej: NIEZ Ea TETAY OST P | piękna 


MARION NIXON 
RYSZARD BARTHELĄ$ 


MIĘDZY NIMI NIC NIE BYŁO 


539 Szampańska i pikantna komedja w 8-miu aktach 
ESENES RZEGUCZEDĄ 


Wielki 2 szlagierowy podwójny program 


Dziś i dni następnych! 
Rewełacyjne arcydzieło filmowe z za 


kulis Czerezwyczajek Sowieckich ga- 
biaetów G. P. U, R 


DARA 

W SZKARŁAĄCIE 
W rołach głównych : 

Lya de Putti 
Don Alvarado 

Warner Oland 


Słynny tragik 


w roli głównej ulubienica Łodzi 
RUTH TAYLOR 


EDEN DP EE ANR PA ERACI RE 
Muzyka M.LIDAUERA. Początek o g. 4, w soboty i niedziele 
o 12. Na pierwszy seans wszystkie miejsca od 75 gr. 
WOZY CZE T nerna AVE A PR 7 


5 Ork. symf. pod bat. Sz. Bajgelmana 
Ceny miejsc na I seans 50 gr. i 1 zł 


ITTENI TIETEET E EN 


Kurs uzupełniający dla lekarzy 


Gruźlica i walka społeczna z gruźlicą 


nadto 14 lekarzy będzie 
kurs bez żadnej opłaty za udział w kgr- 
sie. Pierwszeństwo w otrzymaniu Ś 
pendjum będą mieli lekarze wydelegowa- 
ni przez Min. Spraw Wewnętrznyęgh, 
sę Tow. przeciwgruźlicze i kasy cho- 
rych. 


mogło odby 


TESTE i $SZTUWIĘĄ 
A o a B 


TEATIR POPULARNY. 
Ogrodowa 18. 
„KOCIOŁ CZAROWNICY“, 

Dziś w poniedziałek i dni następnych w 
dolszym ciągu niezwykle interęsująca sztuka z 
rosyjskiego „Kocioł czarownicy”, w której aze 
rokie pole do popisu znaleźli Kozłowska, Zbue- 
ki oraz BK. Waczyńska, Biskupska, Matuszkie 
wiez, Staszewski i Warchałowski. 


TEATR KAMERALNY. 
Traugutta 1. 
, KTÓRA TO BYŁA? 

Dziś w poniedziałek i dni następnych peła 
salonowego humoru buduarowa komedja A 
Bibesco „Któro to była“ z p. £L Faleńską, We 
Paczkówną, 4, Marcinowską i W. Ziembińskieme 

TEATR MIEJSKI, 
„SONATA KREUTZEROWSKA", 

Dziś w poniedziałek o godzinie 7.30 więca 

przedstawienie dla Związków Robotniczych 


M f y „Sonata Kreutzerowska“ A. Savoira podług 
"u | Tolstoja z pp.: I. Grywińską i dyr. A, Adwento: 


wiczem w rolach czołowych. 

Pozostałe bilety po cenach popularnych de 
nabycia w kasie zammawiań Piotrkowska 74 (róg 
Moniuszki) tel. 164.00. 


„MAZEPA. 
(przedstawienie szkolne). 

Jutro we wtorek o gfłzinie 4 popołudnia 
„Mazepa* — przedstawienie dla _ młodzieży 
szkolnej, z dyr. Adwentowiczem w roli woje- 
wody. Ceny od 50 gr. do 3 zł. 5% 


„CYJANKALI*. 
Jutro we wtorek wieczorem „Cyjankali” szk 
ka F. Wolfa, w reżyserji i inscenizacji lu 


I| Schillera z pp.: Grywińską, Dąbrowską, Horec- 
||ką, Morską, Chodeckim, Kijowskim, 


Krzemiń: 
skim, Zniczem w rolach głównych. Ceny naj- 
niższe, 


NICIEC= 
we środę dnia 22 b. m. premiera „Ojea* = 
sztuki w 8-ch aktach A. Strindberga z dyr. 
Sarolem Adwentowiczem w roli tytułowej, 


CO USŁYSZYMY DZIS 
PRZEZ RADJO 


PROGRAM WARSZAWSKI 
na dzień 20-go nyoma 
11.58 — 12.05 Sygnał czasu. Hejna 8 
12.05 „O czem wiedzieć powina dobra gospody: 


ni“, 
12.10 — 13.10 Muzyka z płyt gramofonowych, 
13.10 Komunikat meteorologicznys 


| | 15.45 Przegląd komunikacyjny. 


1615 Program dia dzieci. j 

16.45 — 17.45 Muzyka z płyt gramofonowych. 

17.15 Lekcja języka francuskieza, 

17.45 Muzyka lekka, 

18.45 Rozmaitości. € 

19.10 „Skrzynka pocztowa rolnicza”, — Giełda 
pieniężna. 

19.25 — 19.40 Kwadrans literacki, 

19.58 — 20.00 Sygnał czasu. 

20.00 Odczytanie programu na dzień następń 

20.05 Pogadanka muzyczna, j 

20.30 Koncert międzynarodowy z Wiednia, 

22.00 Feljeton p. t. „Jak żyje Helsingfors 
siejszy“. 

23.00 — 24.00 Muzyka taneczna z Wilna, 


GRAND-KINO 


R 
Wielka rewelacja ekramów 
zagranicznych 


dzi: 


o 20 


add 


Dziś i dni następnych 


Porywający dramat erotyczny, osnuty, 

na tle. zaciętej walki dwóch nieprze- 

ciętnych indywidualności męskich o 
ubóstwianą kobietę p. t. 


Narzeczona N*68 


Wroli tytułowej tytan ekranu 


CONRAD 
VEIDT 


stworzył wiekopomną kreację 
przepiękna 


Elga Brink 
i E. Werebes 


ZERA 
Orkiestra pod dyr. p. R. KANTORA 
tola swot ttyżedkn LE Zo zn 


DZOWNNIDKOUDUORNNDOOOZNW 


Bilety ulgowe i passe- partout bez- 
względnie nieważne 
Początek seansów o godz.. 4-ejapp. 
ostatni seaas o godz, 10-ej 


A 
a 
A 
RESME 


ON 


„HASŁO z dnia 20 stycznia 1930 roku 


Te 
E a 


AREEN 


śe 


p i Revelainy program o niebywałej treści, rozgrywającej 
KINO - TEATR l się wśród bezkresnych piasków pustyni, p. tə 


RE$UR$A|WŁADCA SAHARY 


UL. KILIŃSKIEGO 123 EG > 
km Wspaniały film ilustrujący 


miłość dzikiego syna pustyni do europejki 
Claire Rommel 
Włodzimierz Gajdarow 


W rolach 


Dziś i dni następnych! 
głównych: 


Następny program : 


Institut de Beautć 


Poradnia Dr. med, 
Wenorolodi J. SADOKIERSKI | ,, Anna RypEL | 
enerologiczna stomatolog CEGIELNIANAI9, m8 £e1.169:5) 


chirurgja szczęk, jamy 


Lekarzy Specjalistów 
ustnej i plastyka 


ul, Zawadzka Nr. 1 


ZAWIADOMIENIE 


Godziny przyjęć dla Panów i Pań 
od 10—38. 


s s Pielęgnacja skóry i włosów. Specjal 

CEEE || Ceyo od 8 rano do 5 wiecz. || regulacja zębów | Milosh skóry i, wiesg, Szyi 
|w niedzielę i święta 9 —2 pp. Piotrkowska 164 Posrezejąee, Dowazie zmarszczek; 

Sa y ; d 11—12 i 2—3 pp. przyj- rodawek, piegów węgrów i innyck 
Niniejszem zawiadamiamy Sz ij iż š i ; - defektów cery: Usuwanie włosów elol 
l 7. R Klijentelę 1z muje kobieta lekarz Tel. 1-27-83 545 trolizą, Kiostiócapie. (Arsowaloci 


vanfaradyzacja) Kwarc. Solux, 
terapja. Farbowanie włosów 


leczenie chorób wenerycznych 
moczopłciowych i skórnych 
Badanie krwi i wydzielin na 
syfilis i tryper 
Konsultacje z neurologiem 
i urologiem 
Gabinet Światło-Leczniczy 
Kosmetyka lekarska 
Oddzielna poczekalnia dla kobiet 


513 PORADA 3 zł. poleca: 


E aE Eais ELAES EA R E S E 
BR, HELLER | Spółka Szewców 


z dniem 1 stycznia b, r. został otworzony Zak- 
ład tapicersko-dekoracyjny w Łodzi przy ulicy 
Sienkiewicza Nr ,40 w podwórzu, Przyjmujemy 
wszelkie obstalunki oraz przeróbki specjalność 
zawieszanie firanek i t. p. Prace wykonujemy 
sumiennie i rzetelnie po cenach bardo przys- 
tępnych i na dogodnych warunkach 


Antoni Gabała 


Helio 
SĄ 


„SZEWCY... 


Skóry—Hurt i Detal 


(specjalność: detaliczna sprzedaż 
zelówek trwałych na wodę) 


ŁÓDŹ, uł. Główna 11 przy Piotrkowskiej 
POLECAMY: 


K , W: i Sakwojaże wszelki 
i S-k Choroby skórne i wener. Piotrkowska 79 Katey uT nsl s i Portfele, Ba 
-Ka ul. Nawrot 2. Tel.179-89 tel. 1.58-38 ce, Teki, Tornistry, Paski bae. 
Do 10 r. i 4—8 w. DI å jal: rý 56 gażowe, Plecaki i wszelkie reperacjae 

. 1 4—8 w. Dla pań specjalne CENY UMIARKOWANE. 


godz. 3—5 po pol, w niedz. od 11—2 pp 


Dla niezamożnych ceny lecznice 512 


Student 


wyższego semestr) 
"adziela lekcji i koj 
repetycji. Zapóźnię 
nym metodą skrócą 
ną. Przygotowuje 
do egzaminów Spee 
jalność matematyką 
polski Gdańska 
m, 2 front l piętr 
457 


Budowa 
i reparacja maszyn 
piekarskich i cu- 
kierniczych oraz 
roboty rurowe i ko 
tły piekarskie, J. 
Brzozowiez, Łódź, 
ul, 11-go Listopada 
43, mieszk, pryw. 
ul.Ciemna19. 585 


- Lokal 


na warsztat odstą- 
pię w śródmieściu, 
Oferty do Redakcji 
pod „Lokal“, 

456 


aufman Zelda 

zgubiła sakiew- 

kę zawierającą kwit 
na 300 zł. Uczciwy 
znulazca proszony 
jest o zwrot Wscho- 
dnia 55, Świętarski 
455 


Wielki wybór w doskonałym 
gatunku 


Słyuna Mistrzyni 
Wiedzy Tajemnej 
przybyła z Galicji na kilka dni 


Nie „ODGADUJE”, a określa wszys- 
tko szczegółowo i przewidując zamia- 

danej osoby przepowiada przyszłość 
Przyjdź! Poznaj siebie samego swoje 
„ja“ bo to jest klucz twego powodze- 
nia Poznaj bliźnich będziesz szczęś- 
liwy będąc w możności współdziałać 
p szczęśeiu drugich 
Życzącym układam horoskopy na całe 
życie z dat urodzenia z matematyczną 
ścisłością określając ważne zmiany w 

życiu 
Przeprowadzam analizy charakteru z 
pisma i z fótografji danej osoby, jej 
zdolności los etc, tłómaczę sny, od- 
powiadam na każde zadane pytanie 
Jeżeli ci brak sił, aby przeciwstawić się 
losowi zwróć się 

do mistrzyni wiedzy Keja. 

Andrzeja 52 m. prawa o0 ive 


Łóżka metalowe, Wózki dziecinne, Materace 
druciane, wyściełane, oraz do mebl. łóżek. 


ISSY APE. | 


zy 


Mpa A 


Odstąpie 
mieszkanie 1 (pokój) 
z rzeczami lub be 


przy ul. Rada 
skiej oferty do Ad 
pod 1500 


D° odstąpienia | 


2 pokoję z kuc 
nią b, tanio Kone 
stantynowska 77 


wiadomość u dozor: 
cy 581 


Sprzedam , 
trzy domki na roz- 
biórkę| proszę korzy 


pzm 


największej w Polsce fabryki 


B. Sommerfeld, 


Bydgoszcz. 


Dostawcy Państwowego Konser- 
watorjum Muzycznego 
w Katowicach. 
Grane i polecane przez: Artura 
Rubinsteina, pianisty, Egona Petri 
pianisty, poleca wyłączny 


najtaniej i najdogodniej w fabrycznym składzie 


paBOBROPOL 510 


ŁODŹ, ul. Piotrkowska 73 w podwórzu. 


t 


HALLO! 


KI 


DOKTOR Med. l 


W © B Eg D WYS ES E Hąęllo! Dzwoń tel. 163-30 „Pogotowie ta łab 4 awiai OLARY 
NSE krawieckie Kiersza” Żeromski 91, przedstawiciel . JO 5 Vanier OKAZY 
Cegielniana 25 tel.125-67 sklep aróżny, Mortontełoje SIEA 4 z cui z Zaginął Tamie okna nowa 
Specjalista chorób onym garnitur za zł. 3,—. suknię za x1.2.80— K Koischwitz Potrzebni Dnia wód asóbiety Ga tos a ia 
E ŚWIATŁEM (empi As dsc sh KADR Jarai x Kij aj a adoi RY 9 XII en PE paie st aeai a aieas Sierakowskiego 93 
cową). Badanie krwi i wydzielin. je, przerabia, nicuje, sztucznie coruje, Skład fortepianów i pianin, Łódź, Pio- re aora 5 sę zł. 100 (sto) UR kdo pre «MIS È 

Przyjmuje od godz. 8—2, i 6—9 pp. arbujemy i pierzemy futra sposobem | trkowska r. 67. Tel. 154-78 i 224-72 S 460 | nieważnia się R Bolesława Limano- 

w atodziejo i święta 9—1 lipskim. 557 CENY PRZYSTĘPNE! Karol Folker wskiego Nr. 68 
Dla pań od 5—6 eddzielna poczekalnia Najdogodniejsze warunki spłaty. 570 458 455 


Monumentalny film polski p. t. 


NIEZNANEGO ZOŁNIERZA* 


słynnej powieści ANDRZEJA STRUGA Ey is AE 


Teatr świetlny 579 


|„PRZEDWIOSNIE” 


p Zeromskiego 74-76 
dojazd tramwajami 5, 6, 8.9 i 16 do rogu 
Zeromskiego i Kopernika 
| Ceny miejsc; I-i zł, Il-75 gr. i III-50 gr. $ 
Początek o godz. 4 pp. w soboty i nie- 
dziele o godz. 2 pp. 


muzy 


według 


> cj 


AUT ESE, En 


4 ià : 
TOEA RZ VS 


W rolach głównych Marja Malicka, Jerzy Leszczyński, Marja Gorczyńska, Jerzy Marr, Leokadja Pancewicz. Nina Olida, Władysiaw 
Walter, Kazimierz Justian oraz wielu innych utalentowanyc RY Foka sceny i filmu. 

Wzruszający dramat miłości i egzaltacji na tle nieśmiertelnej epopei walk o Niepodległość Polski. Tysiące tłu- r 

mów zrewoltowanych chłopów, wielkie, wielotysięczne zastępy wojsk polskich i rosyjskich. Akcja rozgrywa się w Krakowie, Warszawie; 

i w głębi Rosji i na Krymie, na froncie wojennym w latach 1916—1920-y1n. 


| Pierwszorzędny zespół czny | 


+ Anri 


kra 


Adam Żuczkiewicz 


A 


Redaktor odpow,: 


Dn) 
Mż 


-_ Wydawca: - Fow. Rzem.  „Resursa” 


